
Na to i jeszcze inne pytania postanowiły 
odpowiedzieć dzieci z grupy 12 z Samorządowego 
Przedszkola nr 11 im. Misia Uszatka w Krakowie. W 
październikowy ranek już od progu w naszej sali 
wszystko mieniło się w kolorze fioletowym: bluzeczki, 
sukienki, spódniczki, spodenki, szaliczki. Wszystkich 
obowiązywał kolor fioletowy. A wszystko to działo się 
za sprawą śliwki i jej przyjaciół: bakłażana, figi i 
buraczka. Wszystkie przedszkolaki  już wiedzą, że 
śliwka to źródło witamin i minerałów. Pełne aromatu 
śliwki mają dobroczynny wpływ na nasz organizm. Są doskonałą przekąską i cennym uzupełnieniem 

zdrowej, pełnowartościowej 
diety. Przedszkolaków nie 
trzeba było mocno 
przekonywać do zjedzenia 
śliwek, tych świeżych i tych 
wędzonych, które przyniósł 
Adaś (domowy wyrób jego 
dziadzia), fig czy przekąsek z 
powidłami śliwkowymi.  
Ale Dzień w Krainie 
Fioletowej, to nie tylko 
degustacja. Zaczęliśmy 
zabawę od aktywnie 
wysłuchanej muzycznej 
„Bajki o kolorze śliwki”  

wg Moniki Kluzy. Dzieci wykonały spontaniczny taniec przy muzyce Josefa Straussa, Polka, op.269 z 
kolorowymi parasolami, które samodzielnie wykonały z czerwonego i niebieskiego kartonu. Podczas 
naszych zabaw towarzyszyła na pani Ania z grupy 4, która również doskonale się bawiła. 

 
 

 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 

 
 
 
 
 
 
 

CZY JESIEŃ MOŻE BYĆ FIOLETOWA? 



 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 

 
 
 

 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 

 
 

 
Dzieci malowały Fioletową Krainę, tworząc barwę fioletową po połączeniu czerwonego, granatowego 

i białego koloru. 
I już możemy odpowiedzieć na pytanie, które zadaliśmy na początku. Tak, jesień może być fioletowa. 

I smaczna. 
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